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Wiadomości zagraniczne.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e ,
Z  W a r s z a w y ,  dn ia  28. L u te g o .

W  Im ieniu  Najjaśniejszego M i h o ł  a j  a I , , Ce­
sarza wszech R ossy  i ,  K ró la  Polskiego  
etc. etc, etc.

Rząd. tymczasowy Królestwa P olskiego , — 
Gdy  w czasie w yd arz ony ch  od  dnia 29. L i ­
s topada 1880. r. w Króles twie  Po lak iem z a b u ­
r ze ń ,  l iczne wydatki  z funduszów publ i cznych  
p o c z y n io n e  zos tały,  z których obro tu  należy-  
cio uspraw ie d l i wi on e  rachu nk i  dotąd  n ie są  
z łożone ,  w zamia rze  więc o c hr on ie n ia  6karbu 
pub l i cznego  od  s tr aty,  i na  wniosek  cz lonks  
R z ą d u  kierującego wydz ia łem spraw w e w n ę ­
t r znych  i pol icy r, postanowi !  i s tanowi  co na- 
s t ę p u je :

A r t y k u ł  1. D o  p rzy jmowania ,  p r ze j rzen ia  
i  oczyszczenia r ac hu nk ów  od  władz  i o sób 
pon iżej  w y m i e n i o n y c h ,  s tanowi  się Komi te t  
nadzwycz a jny  rachunkowy.

A r t .  2. Komi te t  składać się będz ie  : a)  z P r e ­
z e s a ,  b) z t r zech  R a d z c ó w ,  c) z Sekretarza 
g e n e r a l n e g o ,  d) z pot rzebne j  l iczby osób do 
kon trol i  i kance lary i ,  k tórych etat  p rzy  n i-  
n i e j s z em  się  dołącza.

A r t .  3. P rezesa ,  R adzców  i Sekretarza g e ­
n e r a ln e g o ,  R z ą d  tym czasowy na p rzeds taw ie ­

n i e  cz łonk a  R z ą d u ,  k ie rującego w y d z i a łe m  
spraw  w ew nę t rzn ych  i policy i , m ia n ow ać  bę ­
d z i e ,  o soby  do  kon tro l i  i kancela ry i  p o t r z e ­
b n e ,  p rzy b ie rze  P re z e s  K o m i t e t u ,  s to so wni e  
d o  etatu i p rzedstawi na za tw ie rdz en i e  c z ł o n ­
kowi  k ie ru j ące mu  wy d z i a łe m spraw w e w n ę ­
t r znyc h  i po licyi .

Ar t .  4. O rg an iz acy ą  w e w n ę t rz n ą  K o m i t e t  
n ad z w ycz a jn y  r ac hu n k ow y sam sob ie  p r ze p i ­
s z e ,  i p rzeds tawi na  po tw ie rd z en ie  cz ło n k o ­
wi dy r y g u ją c em u  wydz ia łem spraw w e w n ę ­
t r znych  i pol icyi .

A r t ,  5. W  przec iągu  miesiąca  j e d n e g o ;  
o d  daty og łosz en i a  n in ie j szego  pos ta now ie ­
n i a ,  wszystkie w ła d z e ,  wszyscy u r zęd n ic y  i 
oficyaliści k ra jowi,  wszystkie n aw et  po je d y ń-  
cze  osoby  cywi lne ,  lub  wojskowe,  które w cza­
sie  od  dn ia  29. L i s top ad a  1830. r. do  dn.  16. 
W r z e ś n i a  1831- r.  mia ły sobie  jak iekolwiek  
b ą d ź  s u m m y  na  wydatki  n ad z w y c z a jn e ,  czy 
z b a n k u ,  czy z kass s k a rb o w y c h ,  ins tytuto­
wych ,  Iubjmiej sk ich,  wy li czane,  a do tąd z o -  
b ro tu  i użycia o n y c h ,  n i e s ł o ź y ły  p r a w e m  
p r z e p i s a n y c h ,  na leżyc ie  u d o w o d n i o n y c h  r a ­
ch u n k ó w ,  w in ne  t akowe p rzeds tawiać K o m i ­
te towi  nad z w yc z a jn e mu  r ac h u n k o w e m u  d o  
p rze j rzen ia  i oczyszczenia .

Ar t .  6. N ie d o t r z y m u ją cy  t e rm in u  powy że j  
o z n a c z o n e g o ,  uważan i  b ę d ą  jako n ie b ę d ą c y  
W s tanie  usp rawie d l i wi en ia  użycia po w ie r z a -
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mych im fu ndu szó w,  ! z osoby  i z ma jątku do  
od pow ied z i a l noś c i  poc i ągn ię tym i  być mają.

A r t .  7. W  tymż e  sa m ym  czasie bank  p o l ­
ski i kaasy ska rbowe  ins ty tu towe  i miejskie,  
prześlą Ko mi te tow i  r a c h u n k o w e m u  wykazy 
su oj ni s tos own ie  do  o zn a cz en i a  ar t .  5 . wyp ła ­
co n y c h ,  z d o ł ą c z e n i e m  do w o d ó w ,  bądź w o- 
r y g i n a l e ,  bądź  w k o p ia c h ,  zaświa dcz on yc h ,  
w yjaśn ia jących ,  za czy jem u p o w a ż n ie n i e m ,  
i na  jaki  p r z e d m io t  t akowe wy pł ac on e  z o ­
stały.

A r t .  8- Ko mi te t  n ad z w y c z a jn y ,  mając s o ­
b ie  p o d a n e  rachunk i ,  te tylko mie jsca po d łu g  
I s tn ie jących  p r awide ł  weryf ikować po w in ie n ,  
w k tó rych takowe dają się zastosować,  inaczej  
p o w in ie n  dawać baczność :  a )  na  r o z p o r z ą ­
d z e n i e  władz by łych,  b) na koutrakta za twie r ­
d z o n e  p rzez  też władze i warunk i  p r zy ję te  
p rzez s t r o n ę  ob o w iąz u j ąc ą  się,  c) na kwitacye 
p r aw ne  i na pośw ia dcz en i e  osób,  których do­
zorowi  p o r u c z o n e  by ły  r ó ż n e  p r zed mi o t y

A r t .  9. Gdy  uzna  jaki wydatek należycie  
u s p r a w ie d l i w io n y ,  p rześ le  r ac h un ek  i . dowo­
dy na  poparc ie  o n e g o  s łużące kassie,  z której  
wypłata n as tąp i ł a ,  do  da l szego usp rawied l i ­
wien ia  wydatku,  p rze z  I z b ę  obr ach unk ową .

A r t .  IO, Ws ze lk ie  s u m m y , k tó rych obrót  
a użyc ie  n i e b ę d ą  mogły  być na leżycie  usp ra ­
w ie d l iw io n e ,  K om i te t  nadzwycza jny  r a c h u n ­
kow y w jak na jkrót szym czasie śc iągnie od 
p e r c y p i en tó w  dr og ą  adm in i s t r ac y jn ą ,  za roz-  
c i ąg n i e ń i e m  nawet  sekwest racyi  do  ma jątków 
d łu żn ików i p r z y m u s u  osob i s t eg o ,  wed łu g  
istniej ących na  to praw.

Ar t .  11. Wszys tk ie  władze wojewódzkie,  
o b w o d o w e  i mie jskie ,  w in n e  są o d e b r a n e  
w tej m ie r ze  ro zp o r z ą d z e n i a  K om i t e tu  r a ­
ch u n k o w e g o  bez na jmnie j sze j  zwłok i ,  i pod  
odpo w ied z i a l noś c i ą  do skutku dop rowa dz ić .

A r t .  12. .Gdyby w ciągu dzia łan ia  swego ,  
Komite t  r ac h un k o wy  o d k r y ł :  źe prócz f u n d u ­
szów w art,  <5. wy szczegó ln ionych ,  ktokolwiek 
miał  sobie  p o w i e r z o n e  fu n du sz e  ze  składek 
obywatel skich ,  natenczas,  każe sob ie  z użycia 
l a k o wy c h ,  r ów ni eż  sk ł a d a ć 'u d o w o d n i o n e  ra­
c h u n k i ,  i t akowe  po p r ze j rzen iu  i u s t an ow ie ­
n i u ,  p rześ le  właściwej Kommissy i  w oj ew ó ­
dzkiej ,  do dal szego  postępowania .

A r t .  13. W s z e lk ie  wątp l iwości ,  na które-  
by K o m i t e t  nadz wycza jny  rac hu nko wy  w cią­
gu  u r zę d o wa n ia  swego  natrafić m ó g ł ,  p r zed­
stawi cz łonkowi s w e m u  k ie ru jącemu wydzia­
ł e m  sp raw wewn.  i policy i do rozwiązania .

A r t .  14. Wszys tk ie  władze  k r a jowe ,  w in ­
n e  feą udziel i ć Komi te towi  n a d z w yc z a j n e m u 
r a c hu n ko w e m u wszelkie przez  n iego żą da ne  
objaśnienia,  i ro z p o r z ą d z e n i o m  jego,  bez  naj ­
mniejszej  zwłoki  zadosyć  uczyn ić .  N a j m ni e j ­

sze  w tej m ie rze  sobie d o n ie s io n e  u c h y b i e ­
n i e ,  Rz ąd  tymczasowy su r o w o karać będz ie .

A r t .  15. W y k o n a n i e  po s ta now ien ia  n i ­
n ie j sz eg o ,  k tóre  p r zez  p isma  pu b l i c zn e  og ło ­
sz o n e  być ma ,  po w ie r za  się cz łonkowi  R z ą d u  '  
t ymc zasowego ,  k ie ru jąc em u wyd z ia łe m spraw 
w e w n ę t rz n y c h  i policyii.

D z ia ło  s i ę  w W a r s z a w i e ,  n a  p o s i e dz e n iu  
R z ą d u  tymczasowego  /Królestwa P o l sk i eg o ,  
dn ia  29. Stycznia (10.  L u t e g o )  r. 1832.

( T u  p o d p i s y , )
R  o s  s  y a.

Z  P e t e r s b u r g a ,  dn.  8- Lu te g o ,  (star.  6t.)
Ukaz y  N ,  P a n a  do  r zą dzą ce go  Senatu,  

D n ia  22. S tyczn ia:  „ W  ukaz ie  N as z ym  Igo  
G r u d n i a  1830. r.  da n y m  rz ą d zą c em u S en a t o ­
w i ,  g u b e r n i e  Mińska,  W oł yń ska  i Podo l ska  
og łosz one  były za zostaj ące na  s topie wojen-  
nej .  O d m ie n ia j ą c  dz iał anie  tego uk az u ,  co 
do  w s p o m n ia n y c h  t r zech g u b e r n i i ,  z p o w o ­
du  zu p e łn ie  p r z y w ró c o n e g o  w n ich p rawego  
p o r z ą d k u ,  r o zk a zu je m y ,  aby  tymczasem te 
g ub e r n ie ,  r ów ni e  jak i Ki jowska,  zależały po 
d a w n e m u  od  G łó w n o d o w o d zą c eg o  i szą  ar ­
mią  we u s z y s tk ie m ,  co się m o ż e  ściągać do 
dział an ia  Komrnissyi  ś l e dzc zyc h ,  us t anowio­
n y c h  w tych gub ern ia ch  na rozpa t rz en i e  sprawr 
o  bun t ow nik ac h  i do  os ta tecznego  spraw tych 
ro zs t r zygn ien ia . ”  — T e g o ż  d n i a :  „ Z  p o ­
w o d u  p r zywrócen ia  p rawego  porząd ku  i spo- 
kojnośc i  w bliskich Ku r l and y i  powiatach gu- 
Jbernii W i l eń s k i e j ,  uznal iśmy za p o t r ze bn e  
cofnąć  moc  ukazu N a s z e g o ,  d a n e g o  rządz.  
Sena towi  24. Marca  zesz łego  1831. r v, w któ­
rym gu b er n ia  Kurlandzka  og łoszona  by ła  sa 
zostającą na stopie wojennej.-”

Ukazy  N.  P a n a  d an e  Z arz ą dz a jąc em u głó­
w n y m  sztabem J .  C.  M . —  u . S t y c z n i a :  „ S t o ­
sownie  do  po twie rdzone j  p rze że ran ie  4. P a ­
źdz ie rn ika  1830. r. ustawy wojenne j  akademi i ,  
zakładającej  się przy M o i m  g łó w n y m  sztabie,  
za rząd tym wyższym n a u k o w y m  ins tytutem 
powie rza się j e go  Pre zy d e n t ow i  i W i c e - P r e -  
zydentowi .  —  T e r a z ,  po w ołu jąc  N a ju koc hań ­
szego  Brata Mojego,  J.  C.  M.  W .  X.  Micha ła  
P aw ło w ic z a ,  na u r ząd  h o n o r o w e g o  P r e z y ­
den t a  rej  ak ad em i i ,  uzna ję  za p o t r ze b n e  n a ­
dać  za rządzającym n ią  o so bo m ,  nazwisko  D y ­
rektora i W i c e - D y r e k to r a  akademi i ,  ze wszy- 
stkiemi  p raw am i  i obowiązkami,  j akie ustawa 
jej  wskazała dla P r e z y d e n t a  i W i c e - P r e z y ­
d e n t a . ” —  Na  h o n o r o w y c h  cz łonkó w w o je n ­
nej  akademi i  po w o ła n i :  G e n e r a ł  in ż y n i e r ów  
H r .  Su ch t e l en  I . ,  G e n . -A d ju t a n t  Xiążę Woł -  
koński,  G e n e r a ł  p i echo ty  D o v r e ,  Gen . -Adju -  
t an ć i :  H r .  T o l l ,  H r .  Su ch te le n  I I .  i Neid^ 
h a r d t ;  na D yre k to ra  G e n .  A dju t .  G e n . . P o r u ­
cznik SuchozaBe t ,  aa stałych członków Ra d y
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« o  J o  g ł ó w n e g o  sztabu G e n . - P o r .  Schubert ,  
c o  do  inź yn iery i  G e n , - M a j o r  Chri s t iani ,  co  
d o  artyleryi  G en . - Ma jor  Perrin I .

P o ł o ż o n e  zostały  areszta na majątki nast ę­
pujące :  E m i l i i  Stępkowskiej ,  z  d o m u  Xięź n i -  
czki  L u b o m ir s k i e j ,  207 dusz  w Wi tebsk i e j  
gub.  w powiatach Wi tebsk im i Surażskim,  za 
osobi s ty  jej  udział  w pol sk im b u n c i e ,  i na 
305 8  d. X c ia  E u s t ac he go  S ap ieh y  w M o b y le -  
wskiej  gub.  w B y c h o w s k im  pow. ,  za s a m o w o l ­
n e  o dd a le n i e  s i ę  j e g o  do Kró les twa P o l s k i e g o  
w czas i e  buntu .

N  i  e m  c y.
Z H a n a w y ,  d.  22. L u te g o .

P o  zak łóce n iu  pokoju d,  7. w ie cz o re m  przy  
p rzybyc iu  20 of i cerów po lsk i ch ,  g d y  w ładze  
c y w i l n e  n i e p o d o l a l y  utłurnić w ic hr zy c i e l i ,  a 
do p ie r o  o g o d z in i e  8mej  D y re k cy a  p oh cy i  
p o m o c y  gwa rdy i  miejskiej  w e z w a ł a ,  w y m a ­
ga ła  tego o st rożność  woj s ko wa ,  aby od dz i a ł  
p iec h o t y  rozs tawiono  w bl i skości  budynku  ko- 
m o ry  ce ln e j ,  gd z i e  z b i e g a n i e  s ię pospól stwa  
z a c h o d z i ł o ,  i aby patrule l i c zne  przec iągały  
ul i ce  miasta.  Czy i jak przy tej spos obn oś c i  
skr z yw dz o n o  oficera p o l s k i e g o ,  o  l em sądzi ć  
m e n a l e ż y  s t o so w n i e  do przesadnych  i n i e d o ­
rz ec z n y c h  pog ło s ek ,  l e cz  w ed le  rezultatu ś l e ­
d z t w a ,  prz ed s i ęw z i ę t e go  pr zez  Sąd wo je nn y  
załog i .

Z  F r a  n k fu  r t u  n. M.,  d. 22. L u t e g o .  
O d w o łu j ą c  s i ę  do wyżej  w y m i e n i o n e g o  u-  

w i a d o m i e n ia ,  s t o so w n i e  do którego podczas  
rozruchów w H a n a w i e  of icer polski  miał  być  
sk r z y w d z o n y ,  d o n o s i m y  wi ado mo ść  o  w yp a­
dku nader  zasmucającym,  który s i ę  dzisiaj zra- 

w 5jdar*yh  VV skutek a lb o w ie m  kłótni  
jakiejś  mi ęd zy  polskim o fi cerem j e d n y m  i of i ­
c e r e m  huzarów h e s k i c h ,  za sz ed ł  o  pół  mi l i  
od  miasta po jed yn ek  na p is to l ety ,  w którym  
1 olak o trzymał  lekką ko ntu zy ą ,  zaś  przec i ­
wnika s w e g o ,  oficera h e s k i e g o ,  na miejscu  
zastrzel i ł .  Ciało  zabi t ego natychmiast  na w o ­
z i e  zap ro w ad zo n o  do  H a n a w y .  Polak ( p o ­
wiadają,  its to był  W ę g i e r ,  który był  wstąpi ł  
po l i cy   ̂ u szed ł  p rze d  śc igającą go

* W i o c h  y .
Z  R z y m u ,  dnia  8- L u te g o .

Gazeta Bonońska  z  d. 7. b. m.  zawiera w ie l e  
ob w ie sz cz eń  Kardynała A l b a n i ,  nadzwycza j­
n e g o  hommissarza  papiezkiego do  czterech le-  
gacyi .  Je d n o  z  tych tyczy s i ę  składania broni  • 
wsze lak iego  rodzaju,  gdyż  takowej daleko mniej
2ll)7nnn  . J

o -  - - — 1 s ' v 4- udicno mniej
z t o ź o n o , niże l i  s i ę  spodz i ewać  było  można .  
Jtresc t ego  obwieszczen ia  jest następująca:  „1.  
Kto wc ią g u  24 godzin  ni ez łoży  do  placu broni  
wsze lk i ego  rodzaju ,  jaką tylko posiada,  uwa-  
zany bę dz i e  za nieprzyjaciela publ i cznej  spo-

ko jnosc i ,  i  jako  taki t raktowany? skazany w ięc  
zos tan i e  na trzy mie s i ęc zne  w ięz i en i e  i  na karę 
p ie n i ę ż n ą  o d  10 do s o s k u d ó w ,  2. Jeże l i  oso-  
by , u których broń zna lez iona  b ę d z i e ,  są p o ­
dejrzane t z ł ych  postępków,  podwoi  s ię im kara,  
a R ząd  wskazać im m o ż e  s z c ze g ó l n e  miejsce  
pobytu.  3. R ó w n i e ż  proch ,  ku le  i wszelka am-  
m u n c y a , z łożona  być  w inna  w p o w y ż e j  o z n a ­
czony m przec iągu  czasu,  pod  za gr o żen ie m dwu  
m i e s i ę c z n e g o  w ięz i enia  i kary p i en i ężne j  od 20 
do qoo skudów.  4,  Kto ma  za ch ow an y  skład 
brom 1 arnmunicyi ,  a o  tern n i edon ie s i e  w cza­
s i e  w zw yż  o z n a c z o n y m ,  uważany  będz i e  za  
nieprzyjaciela kraju i karany wed le  poprzedza­
jąc eg o  artykułu.  5. Zachęca jący do ukrywania
b r o m ,  lub wspó ln i cy  t e g o ż ,  ulegają tym że  ka- 
roin co  1 r zeczywi śc i  prze st ępcy .  6. P o ł o w ę  
tych kar p i en i ęż n yc h  otrzymają donoszą cyp o l i -  
cyi o  ukryciu broni  lub a r n m un ic y i , drugą po- 
s o w ę  uboższe  zakłady d ob roc zyn n e .  7. Ż loź o -  
na także być w inna  broń myś l iwska ,  l e c z  ta 
w miarę  okol i cznośc i  zw róc on ą  będz i e  właśc i­
c i e lom.  8- Z  odebranej  broni  plac  kwituje.  Ob-  
wieszczen i e  to ma być  o g ło s z o n e  po  wszystkich  
miastach i wszystkich miejscach czterech l ega ­
cy ! ,  a o z n a c z o n y  czas 24 g o d z i n ,  up ływać  za ­
czn ie  od  chwi l i ,  jak gdz ie  o g ło s z o n e m  zostanie .

Z  N e a p o l u ,  dnia 4. L u te g o .
Pr zy by ły  tu n i e d a w n o  P o s e ł  S tanów Zjedno .  

czonyc.i l  pó ł noc ne j  A m e r y k i ,  P.  J o h n  N e l s o n ,  
mia ł  dnia 29. Stycznia w s t ę p n e  posłuchanie u 
l i ro ]  a.

Z  T u r y  n u ,  dnia 9. L u t e g o .
Kroi  ppruczy ł  Ko m m is sy i  przejrzeni e  ogó l -  

nej  taryfy celnej .
F  r a  n c  y a.

Z  P a r y ż a ,  dnia  18. L u te g o .  .
Kroi  pracował  wczoraj z  Ministrem spraw ze ­

wnę tr zny ch  i marynarki a po tem odb y ł  w towa­
rzystwie Xiąźąt  Or l eańsk iego  i Nem ursk i ego  
przegląd nad ótym pu łk iem l i n i o w y m ,  udają-  
cy m  się dzisiaj do L y o n u .

T e m p s  dzis iejszy pisze,  co  nast ępuje:  „ A r -  
tykuł j eden  z  gazety  Petersburskiej do tyczący  
s i ę  posel stwa Hrab i ego  Orłofa  wzbudził ,  tu u-  
w agę  p ow sz e ch n ą;  brzmi on w sposób dosyć  
zaspakający.  Z a w s ze  byl i śmy zdania t e g o ,  ź e  
wojny  n i e  bę d z i e ,  s ta tu s  quo  polega na okol i ­
c znośc iach ;  niejest on przywiązany do peufi ie-  
g o  sys temaiu ani  d o  p e w n e g o  Ministerstwa,  
l e cz  dó samej istności w ypadków,  do  pd loź ćn ia  
rządów i narodów.  Rz e cz y  tak są u ło żo n e ,  ź e  
wojna tylko zFrancy i  pochodz i ć  m o ź e . “

S z e f  obrządków sekty St.  S ym o n i s tó w  , P an  
Ol inde  R od r igues ,  powstaje  w oświadczen iu ,  
którego zamieszczen ia  Redaktor G l o b u  o d ­
mów i ł ,  na teoryą moralną  Pana Enfant in ,  . do ­
tyc hczasowego  p i erw szego  naczelnika sekty,.
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dotyczący gię stósunków męża ku ło n ie  swojej, 
którą  poczytuje za sprzeciwiającą się naukom 
St. Syrnona. Oświadcza zatem , iż sarn jest je ­
dynym następcę St, Symona i prawdziwym na- 

" czelnikiem wyznawców.
Komisarz policy i Cliaillot kazał wczoraj oto­

czyć dom dawniejszego podkoniuszego Karola 
' X . ,  Pana Saint-Salvy, aby go dla podejrzenia 

n ań  spadającego o uczestnictwo w buncie osta­
tn im ,  aresztować. Podkoniuszy wszelako już 
W ucieczce przed czasem szukał ocalenia. Dla 
udz ia łu  w tymże samym rokoszu aresztowano 
podo b n ież  wczoraj byłego sekretarza poiicyi 
L e h e .

Ma dow ód, jak szkoły wiejskie n ie  tylko 
W naszych południowych i zachodnich prowin- 
cyacb, lecz też w średnich są zaniedbane, przy. 
tacza M e s s a g e r  d e s  C h a m b r e s ,  źe wgrni- 
n ie  wiejskiej Niewru między 400 osobami 4 tyl­
ko się znalazły które pisać i czytać umieją. T o ­
warzystwo instrykcyi elementarnej, dowiedzia­
wszy się o tem, przesłało natychmiast mairowi 
gminy rzeczonej wsparcie ku utrzymaniu szkoły.

Stosownie do gazety E c h o  d u  N o r d  wy­
chodzącej w V alenciennes , armia północna, 
co do organizacyi militarnej zupełnie się roz­
wiąże;, pułki wszelako pojedyncze urządzenie 
swoje zatrzymają.

G a z e ta d u  H  a v r e  twierdzi, że wielu depu­
towanych oppozycyi, znanych z stałości pryn­
cypiów swoich zamyślają opuścić Izbę, niekon- 
tenci z postępowania większości.

Dziennik h a n  d l  o w y donosi: Twierdzą, że 
mocarstwa pó łnocne wymagają od rządu na­
szego rozwiązania części gwardyi narodowej, 
Być m oże, źe roszczenia takie istotnie czynio­
n o ,  lecz uskutecziTić się nieuda środek tak n ie­
popularny bez obalenia całego Ministeryum i 
rządu teraźniejszego.

Mianowany In tenden tem  cywilnym A lgieru  
Baron P ic h o n ,  przybył do Algieru na okręcie 
liniowym ̂ Marengo d, 19. Stycznia, a dnia s3. 
objął swój urząd. Bulletyn praw zawiera po­
stanowienie Królewskie zd. 29. Stycz., którem 
kredyt na  wydatki administracyi cywilnej A l ­
g ieru , umieszczony na budżecie Ministeryum 
w ojny , przeniesiony jest na budżet Ministe­
ryum spraw wewnętrznych, gdyż In ten d en t  
mający ąobie wyłącznie poruczoną administra- 
cyą cywilną, należy do tegoż Ministeryum.

Prezes i Radzcy T rybunału  pierwszej instan- 
cyi naradzali się wczoraj na sześciogodzinnej 
ionferency i,  względem wyroku, mającego się 
wydać w sprawie o testament zmarłego Xięcia 
B ourbon .

Zmarła Xięźna Duras, urodzona w roku 1745. 
była dawniej damą pałacową Królowej Maryi

Leszczyńskiej i córką nieszczęśliwego Marszał- 
ka de M ouchy, który w r. 1794. umarł na r u ­
sztowaniu.

D o  Erancyi sprowadzają teraz 2 Egiptu  j e ­
d en  z dwóch ogrom nych obelisków granito­
w ych , znanych pod nazwą I g i e ł  K l e o p a ­
t r y .  P rzypom ina  to p lan z ostatnich lal pa­
nowania  N apoleona. Na jed n y m  z placów 
tutejszych miano postawić ogromny obelisk 
z francuzkiego g ran i tu ,  na którym miały być 
przedstawione najświetniejsze wypadki n o ­
wszej historyi francuzkiej. Projekta archite­
któw i rzeźbiarzy już były gotowe, a wykona- 
n ie  tego dzieła miało nastąpić w r. 1814.

Rozmaite wiadomości.
D o n o s i  się niniejs2em publiczności pol­

skiej, źe oznajm ione dawniej wydanie dziel  
Mickiewicza, Odyńca, Korsaka, Chodźki, Z a ­
lewskiego, Góreckiego i Massalskiego, nakła­
dem  P .  H e in e  (dawniej M unka), już poczęści 
wykończonetn zostało. Egzem plarze albo­
wiem dzieł M ickiewicza, na piąknyui papie­
rze i czcionkami dla oka przyjemnemi druko­
w ane, przedają się w księgarni wspomnionej 
za umiarkowaną cenę 15 zlot. polsk. O sobno 
dostać tam można balladę Mickiewicza pod 
tytułem ; „ U c i e c z k a . “

O B W I E S Z C Z E N I E .
J P a n  C h r i s t i a n  G o t t f r i e d  S u t e r  po- 

strzygacz z Poznan ia ,  i A n n a  R o s i n a  L u -  
d o w i k a  z domu A b e l l  owdowiała M i r a m  
z Suchegolasu na mocy protokułu sądowego 
z dnia 5. Stycznia r. b. przed wnijściem w śluby 
małżeńskie wspólność majątku, nie zaś dorobku 
pomiędzy sobą wyłąćzyli, co się niniejszem do 
publicznej wiadomości podaje.

Poznań, dnia 7. L u tego  183-3.
K r ó l e  w s k o - P r u s k i  S ą d  P o k o j u .

Doniesienie o nasionach.
W  numerze 56. we wtorek d, 6. Marca, um ie­

szczone będzie jako nadzwyczajny doda­
tek ewierćarkuszowy tutejszej gazety, 
szczegółowe na ten rok doniesienie o nasio­
nach ogrodowych, warzywnych, pa- 
szystych, trawiastych i kwiatowych,
na które tymczasowo zwracam uwagę Prześw. 
Publiczności.

F ryd eryk  G u staw  P o h l, 
w Wrocławiu.


